
JEZUS JEDYNYM ZBAWICIELEM – tydzień 3

Dzień 1 – poniedziałek
W tobie, jak w każdym człowieku, mieszka grzech, który cię zniewala. 

Jestem bowiem świadom, że we mnie, to jest w moim ciele, nie mieszka dobro; bo 
łatwo przychodzi mi chcieć tego, co dobre, ale wykonać - nie. Nie czynię bowiem 
dobra, którego chcę, ale czynię właśnie zło, którego nie chcę. Jeżeli zaś czynię to, 
czego nie chcę, już nie ja to czynię, ale grzech, który we mnie mieszka. Nieszczęsny 
ja człowiek! Któż mnie wyzwoli z ciała, [co wiedzie ku] tej śmierci?

 (Rz 7, 18-20.24)

Jeśli trwasz w przekonaniu, że jesteś wolny od grzechu, że jesteś w miarę porządnym 
człowiekiem i niewiele jest w tobie do zmiany - błądzisz, a grzech zamaskował się w 
tobie. Słowo Boże mówi: 

Jeśli mówimy, że nie mamy grzechu, to samych siebie oszukujemy i nie ma w nas 
prawdy. Jeżeli wyznajemy nasze grzechy, Bóg jako wierny i sprawiedliwy odpuści je
nam i oczyści nas z wszelkiej nieprawości. (1J 1, 8-9)

Dzień 2 - wtorek
Grzech przychodzi na świat nie przez Boga, lecz przez decyzję wolnej woli człowieka:

Nie mów: «To przez Pana odstąpiłem», czego bowiem On nienawidzi, tego nie 
uczyni. Nie mów: «On mnie w błąd wprowadził», albowiem On nie potrzebuje 
grzesznika. Pan nienawidzi wszystkiego, co wstrętne, i nie lubią tego ci, którzy się 
Go boją. On na początku stworzył człowieka i zostawił go własnej mocy 
rozstrzygania. Położył przed tobą ogień i wodę, po co zechcesz, wyciągniesz rękę. 
Przed ludźmi życie i śmierć, co ci się spodoba, to będzie ci dane.

(Syr 15, 11-14.16-17)
Dzień 3 - środa
Gdy próbujesz walczyć z własnymi słabościami, nie sądź, że walczysz tylko z samym 
sobą. Za twoimi słabościami kryje się ktoś o wiele potężniejszy: 

Nie toczymy bowiem walki przeciw krwi i ciału, lecz przeciw Zwierzchnościom, 
przeciw Władzom, przeciw rządcom świata tych ciemności, przeciw pierwiastkom 
duchowym zła na wyżynach niebieskich. (Ef 6, 12)

Dzień 4 - czwartek
Jezus wskazuje, że jedynie Bóg jest dawcą zbawienia. Odrzuca naturalne drogi 
„zbawienia” człowieka, którymi ciągle łudzi świat podległy szatanowi. Nie można znaleźć
szczęścia (zbawienia) w zaspokojeniu potrzeb materialnych: 

A gdy pościł już czterdzieści dni i czterdzieści nocy, poczuł w końcu głód. Wtedy 
przystąpił kusiciel i rzekł do Niego: „Jeśli jesteś Synem Bożym, powiedz, żeby te 
kamienie stały się chlebem”. Lecz On mu odparł: „Napisane jest: Nie samym 
chlebem żyje człowiek, ale każdym słowem, które pochodzi z ust Bożych”. 

(Mt 4,2-4)



Nie daje  szczęścia zdobycie sławy i poklasku: 
Wtedy wziął Go diabeł do Miasta Świętego, postawił na szczycie narożnika świątyni
i rzekł Mu: «Jeśli jesteś Synem Bożym, rzuć się w dół, napisane jest bowiem: 
Aniołom swoim da rozkaz co do ciebie, a na rękach nosić cię będą, byś przypadkiem
nie uraził swej nogi o kamień». Odrzekł mu Jezus: «Ale napisane jest także: Nie 
będziesz wystawiał na próbę Pana, Boga swego». (Mt 4,5-7)

Zbawienia nie daje zdobyta władza: 
Jeszcze raz wziął Go diabeł na bardzo wysoką górę, pokazał Mu wszystkie 
królestwa świata oraz ich przepych i rzekł do Niego: «Dam Ci to wszystko, jeśli 
upadniesz i oddasz mi pokłon». Na to odrzekł mu Jezus: «Idź precz, szatanie! Jest 
bowiem napisane: Panu, Bogu swemu, będziesz oddawał pokłon i Jemu samemu 
służyć będziesz». (Mt 4, 8-10)

Dzień 5 - piątek
Jezus jest jedynym oczekiwanym Zbawicielem. On już cię zbawił przez swoją śmierć i 
zmartwychwstanie. Z twojej strony potrzeba wiary.

A jak Mojżesz wywyższył węża na pustyni, tak trzeba, by wywyższono Syna 
Człowieczego, aby każdy, kto w Niego wierzy, miał życie wieczne. Tak bowiem Bóg 
umiłował świat, że Syna swego Jednorodzonego dał, aby każdy, kto w Niego wierzy,
nie zginął, ale miał życie wieczne. Albowiem Bóg nie posłał swego Syna na świat po
to, aby świat potępił, ale po to, by świat został przez Niego zbawiony. (J 3,14-17) 

Dzień 6 – sobota
Miłość Boga okazana w Jezusie jedna nas z Bogiem i daje zbawienie.

Bóg zaś okazuje nam swoją miłość właśnie przez to, że Chrystus umarł za nas, 
gdyśmy byli jeszcze grzesznikami. Tym bardziej więc będziemy przez Niego 
zachowani od karzącego gniewu, gdy teraz przez krew Jego zostaliśmy 
usprawiedliwieni. Jeżeli bowiem, będąc nieprzyjaciółmi, zostaliśmy pojednani z 
Bogiem przez śmierć Jego Syna, to tym bardziej, będąc już pojednani, dostąpimy 
zbawienia przez Jego życie. (Rz 5,8-10) 

A Bóg, będąc bogaty w miłosierdzie, przez wielką swą miłość, jaką nas umiłował, i 
to nas, umarłych na skutek występków, razem z Chrystusem przywrócił do życia -  
łaską bowiem jesteście zbawieni. (Ef 2,4-5) 

Dzień 7 - niedziela
Choć potrzeba, byś pełnił dobre uczynki jako wyraz wdzięczności i wierności Bogu, to 
jednak nie na podstawie twoich uczynków dostępujesz zbawienia, lecz jedynie dzięki 
Jezusowi:

Wszyscy bowiem zgrzeszyli i pozbawieni są chwały Bożej, a dostępują 
usprawiedliwienia darmo, z Jego łaski, przez odkupienie, które jest w Chrystusie 
Jezusie. Gdzież więc podstawa do chlubienia się? Została uchylona. Przez jakie 
prawo? Czy przez prawo uczynków? Nie, przez prawo wiary. Sądzimy bowiem, że 
człowiek osiąga usprawiedliwienie na podstawie wiary, niezależnie od pełnienia 
uczynków wymaganych przez Prawo. (Rz 3, 23-24. 27-28) 


